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D.  14.  Marca, 

ŚR O D A . 

R O K  1 8 2  7,

W S P O M N I E N I A .

Z ja zd  w Kwidzynie  
związkowych p rze • 
ciw tirzyżakom  1440,

N O  W O Ś C I W A R S Z A W S K I E ,  
lia d a  Towarzystwa W yrobow Zbożowych. 

G dy z w iosną ro b o ty  o tw ie ra ią ś ię  o ko ło  u k o n .  
czcńia  M łyn a  parowego  , wezwani są P P .  A- 
kc jona r jusze  T o w arzys tw a  W yrobów  Zbożo- 
w ych , k tórzy  d o tąd  ca łkow ite j  należności za 
swoic akcje  n ie  w n ie ś l i ,  aby raczyl i pośp ieszyć  
z icj o des łan iem  bać  do W . Gejsmera p rz y  u- 
licy Miodowej N r 491 , b ąć  też  za kw itam i in - 
te w jn a ln y m i  osób po p row inc jach  do tego u -  
poważ niorfyćh.

D r u k a r n i  pub liczny ch  w W arszaw ie  b y ło  
w r. z. 1 1. W  tych p rócz  C azc t ,  wydano d z ie ł  
o g ó łe m  102, T o  i e s t ,  re l ig i jn y c h  32 książek , 
p e r jo d y cz n y ch  1 8 ,  e le m e n ta rn y c h  11 , r o m a n ­
sów 11„ poet: 5 (n ie  licząc  w ierszy  b ło tn ych )  
K alen darzó w  6 , m atem : 3 , geogr:  3 , bo tan ic :  
3 , d ram a t:  2 ,  gospod arsk ich  3 ,  J e k a r sk ic h 2 ,  
h is t :  1 , ekonom :-po l i :  1 , i p ra w n ą  1.

Z  K om ży dnia  7 M arca  1827 r. 
D n ia  2(1 z. m .  p r z e n ió s ł  się do wieczności s. 

p . J W .  fFalenty W ierzchłejs/ti P reze s  T ry :  
Cywil: Wtwa A u gustow sk iego ,  w kwiecie vyie- 
ku  bo dopiero  w 38 ro k u  życia swego. Z gon  
te n  n a p e lu i ł  g łę b o k im  żalem u rz ę d n ik ó w ,  o b y ­
w ate li ,  k re w n y c h  p ra y ia c ió ł  i w szystk ich  zna­
jom y ch ;  .albowiem śm ie le  pow iedz ieć  m o żna ,  
Se kraj nasz s t r a c i ł  w nim  św ia t łego  u rz ę d n ik a ,  
k tó r e m u  w y m ia r  spraw ied liw ości i p r z e ło ż e ń -  
stwo w tu te jszym  T ry b u n a le  p o w ie rz y ł ;  lami* 
lja kochanego  b ra ta ,  obyw atele  stracil i  w n im  
na jsp raw ied liw szego  S ę d z ie g o ,  Ś w ią tyn ia  p raw

czu łeg o  sw ych w yroków  s t ró ża ,  lud zko ść  g o r ­
l iwego o b ro ń c ę ,  nęd za  d o b ro c z y ń c ę ,  a c a łe  to ­
w arzystw o  cnotl iw ego c z ło w ie k a .  O k aza ­
ł y  o b rzęd  p o g rzebo w y  o d b y ł  w d n iu  dz is ie j­
szy m JW . P r a ł a t  Chorornamki O Oicjał ł o m ­
ży ń sk i ,  l iczncm D uch ow ień s tw em  otoczony , w o -  
bec obywateli Wtwa A ugustow skiego  na s m u ­
tny o bchód  do Ł o m ży  p rz y b y ły c h .  L i ­
czne  m o w y  w czasie exp o r tac j i  i p o g rz e b u  
p rze z  D u c h o w n y c h ,  obyw ate li i u rz ę d n ik ó w  
m i a n e ,  są dow odem  pow szechnego  żalu i tej 
czci k tó rą  za s ług om  i cno tom  z m a r łe g o  P r e z e ­
sa oddano.-— J . . . . . .  S   Oby': Ob: Łom -

R O Z M A I T O Ś C I .
Aiedaleko  Garwolina , ży ie  w iednej wiosce 

kobie ta  nazw isk iem  Ł ucja  Zuraw kow a , na j-  
le tn ie jsza  w tam ty ch  okolicach. Z w ypadków  
k tó r e  opow iada, m ożna w nioskow ać, iż ma te .  
raz  lat 122. M iała  la t 10 gd y  pan ow ało  m o ­
row e  pow ie trze  w Polszczę  171 5. R y ła  iu ż 2 0  
la t  za m ęże m , gdy  Szarańcza  p ocz y n iła  wiel­
k ie  szkody  iv Litw ie  i na Podlasiu, 1749. 
W iek  z g rz y b ia ły  znacznie  ią p o c h y l i ł ,  lecz nie 
p r z y t ę p i ł  b y s t ro śc i  iej u m y s łu .  Ma d o b ry  
w z ro k ,  lada  s z m e r  u s ły s z y ,  lecz n a rzek a  że 
się iej ręce  t r z ę s ą ,  gdy  kądzie l  p rzęd z ie .  Ż y ­
ł a  ty lko  z i e d n y m  m ę ż e m ,  z k tó ry m  m ia ła  7 
sy nó w  i tyleż có rek .  Syn iej teraz n a js ta r ­
szy a czw arty  z p o rz ą d k u  u ro d ze n ia ,  ma p r z e ­
sz ło  la t  80. D o czek a ła  się p ra w n u k ó w ,  k tó ­
ry c h  uczy boiaźni B oże j,  odm aw ia jąc  z n iem i 
pac io rek  ran o  i w ieczór .  W stawszy zajm uie



286 —

s i f  p o rz ą d k ie m  w izb ie ,  p o tem  Zasiada do robo- 
** p rz e d  p o łu d n ie m  śpiewa go dz ink i  a po p o ­

łu d n i u  nabożne p ieśn i.  N ig dz ie  wychodzić  nie 
m o ż e ,  bo n a jm n ie jsza  w ilgoć  kasze l  iej sp r a ­
w ia . L u b i  każdem u dawać p rze s tro g i  i g n ie ­
wa się m ocno ,  gdy  co z łego  po s t rzeże ,  d a ł a  
wieś uważa ią za sw \ m a tkę  , dzieci m a ią d la  
n ie j u szanow an ie ,  a ona ie b łog os ław i.  K aż­
dy  dz ień  p o czy tn ie  za ostatni swoiego życia , 
i mawia ze i u ż  p r z e d  50ciolaty  pow inna się b y ­
ła  p rzen ie ść  do wieczności .

W ystaw ie  się na zgubę  dla zadosyćuczynie-  
m a  ludzkości , ie s t  bez w ątp ien ia  w zó r  szla­
chetności najw iększej.  T ak a  ies t  sprawa 1 \  
Hiszurdona K apitana  o k rę tu  A ngie lsk iego . S ta­
tek  ten  p rzez  g w a łto w n ą  b u rz ę  m io tany  pod  
G da ń sk iem  pasow ał się ca łą  noc  z n aw a łn o -  
sciami m o rsk ie m i  , a lubo w szystk ie  się żagle 
p o d a r ły  i liny p o rw a ły ,  tak ied nak  ro s t ro p n ie  
i p rz y to m n ie  b y ł  r z ą d z o n y ,  iż z aw in ą ł  do 
p o r t u  legii m iasta  iuż na św itan iu . Jak ty lko 
p r z y b y ł  P . hiszardon  , n a ty ch m ia s t  p o szed ł  
do K ap itana  ied n ego  o k rę tu  sto iąeego  na  k o ­
tw icach , p ro sząc  aby d a ł  pom oc K itu  osobom 
k tó re  w idz ia ł  u lrzy triu iące  się na po k ład z ie  
ro zb i teg o  sta iku  n ieda leko  od  p o r tu .  Gdy za ­
n ad to  ostrożny  K apitan , iego żądan iu  nie chc ia ł  
zadosyc  u c z y n ić ,  p r o s i ł  go p rz y n a jm n ie j  o lu ­
dzi n ie z n u ż o n y c h  do po m o ey .  Kapitan ów i 
na to n ie  p r z y s ta ł .  ^Anglik,  w ięc p ro s i ł  go 
ty lk o  iuż o szalupo iaką w iększą  i w y g o d n ie j ­
szą od  swoiej , ale i to mu b y ło  o dm ów ionem . 
R o zg n iew an y  taką  n ie ludzkośe ią  liiszardon  , 
p o s z e d ł  d o ,sw o ie g o  o k rę tu  i r z e k ł  do swoich 
m ajtków . uN iem asz  tu Judzi c z u ły c h  i lu d z ­
k i c h ,  sam i więc sp ie sz m y  na ra tu n e k  owym 
n ieszczęś l iw ym  k tó ry ch eśm y  w idzie li  na  m o ­
rz u .  W szyscy  ch ę tn ie  zezwolili lubo  p ra c ą  
zm ord ow an i  i w siad łszy  na swoię szalupę p u ­
ścili s ię na  m o rze  m im o najw iększej n a w a łn o -

ści. SzćZgście do p o m o g ło  im  £e ura tow ali  
w szystk ich  n ieszczęśl iw ych  , chociaż dla  szciju- 
p ło śc i  sza lupy  t r z y  razy  wracać się m us ie l i .  
o  tych iedna ty lko  kobie ta  naza iu trz  u m a r ła  
z p rz e lp k n ien ia ,  Lędąc p o g rąż o n ą  w m o rsk ich  
b a łw anach .  K ró l  Po lsk i  S t a n i s ł a w  A u ­
g u s t  dow iedziaw szy  się o tym  w span ia łym  
pos tępk u  , k a za ł  swoieinu K om issarzow i r e z y ­
du jącem u w GilansKU, oddać im ien iem  swoieni,  
wybawicielowi , m edal z ło ty  w yrażaiący z ie -  
dnej s t ro n y  twarz K ró le w s k ą , z d rug ie j  wie­
n iec  laurow y z nap isem  «M erentibusz  O d d a ­
nie  medalu  P. liiszcirdonowi nastąp i ło  w obec 
m ag is t ra tu  G dańskiego , A nglików  tam  obee- 
n y c h  , i wiciu cudzoziem ców  cisnących się 
do oddaw ania  mu w in ny ch  pochw ał.

Za Zygm unta A ugusta  p r z y b y ł  do K ra ­
kowa zc Szw ajcarii nieiaki Ochin , k tó ry  po ­
m ię d z y  in n e  mi b łę d a m i  n au cza ł  ta k ż e ,  ia k o - '  
by wiclozemłwo godziw ą b y ło  rzeczą. J ed en  
z obcych d z ie io p is ó w ,  p o w ia d a ,  źe ta mowa 
więcej sp raw i ła  z a m ię sz a n ia , a niżeli wieść o 
na js foższym  napadz ie  T a ta r sk im .  W id z i a łb y ś ,  
m ów i o n ,  z pom ieszaną  tw a r z ą ,  k ro k iem  n ie ­
p ew n ym  biega iące  tu i ow dzie  kobiety . W ą t ­
piąc  ożyliby m ó g ł  tak n ie ro z sąd n y  p ro ie k t  być  
u tw orzony  p rzez  E uropejczyka , w y py tyw ała  
się iedna d rug ie j  o iego szczegó ły ,  p o  d o ­
m ach  i po ulicach z b ie r a ły  się g ro m a d n ie :  
sąsiadki , p rzy iąc io łk i  , a często naw et odda-  
wna p a ła iąc e  zawiścią , u d z ie la ły  sobie owej *■ i 
n ie s łych ane j  n o w in y ,  k tó ra  w tern w iększe ro -  j 
s ła  d o d a tk i ,  im dalej się ro zch o d z i ła .  Z a ła ­
m y w a ły  ręce  i e d n e , p ł a k a ł y  d r u g i e ,  a n ie ­
k tó re  p ro ie k to w a ły  , czyby n ie  lepiej b y ło  , 
aby żony k ilku  mężów m ia ły .  P rzek on ane  ic- 
dnak w szystk ie  o n iedorzeczn ośc i  takowej n au ­
k i ,  po w za iem nych  n aradach ,  p o d n io s ły  wspól­
n ie  ska rg i  p rzec iw  Ochinowi. T e n  obaw ia- 
iąc się zu p e łn e g o  ro k o szu  m ę ż a t e k , pos t ra -
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cbem zemsty wypłoszony, do W ęg ier  umknął.))
K a rp ie  w P a n th a r tra in . —  Nic ma p ię ­

kn ie jsze j  cno ty  nad  p o s łu szeń s tw o ,  k tó re  u- 
t r z y m u ie  p o rząd ek  i zgodę w ró ż n y c h  s tanach  
lud z i .  G dzie  n iem a p os łu szeńs tw a ,  tam  p anu- 
ie n ie ł a d ,  n iezgoda  i b e z rz ą d .  T e n  p rz y m io t  
byw a sk u tk iem  dobrego  w ychowania , i n a jd z i­
ksze  z w ie rz ę ta ,  n ie d ź w ie d z ie ,  aępy ,  o r ł y , l w y  
i ry b y  naw et,  m ogą  nabyć tego p rzy m io tu  
za czasem i s ta ran ie m . N atu ra l iśc i  w spom ina- 
ią  o s ław n ych  K arp iach  k tó re  się u t r z y m y w a ­
ł y  w k a n a łach  zam ku P a n th a r tra in . N ie k tó re  
z tych  K a rp i ,  iako to: A m f i t r y ta , T ry to n  
i N a is  blisko  po 100 la t  m ia ły ;  ale n ie  ty le  
w iek  c z y n i ł  ie g o d n em i uw ag i ,  i le  ich  oswo- 
ien ie  się i powolność na g ło s  h odu jące j  ic o -  
soby. G dy na n ie  zaw ołano ,  w y ch o d z i ły  na 
w ie rz ch  w ody i p iln ie  s łu c h a ły .  By ły  p rz y -  
zwyczaione już r a z e m ,  iuż iedn e  po d ru g ic h  
w yp ływ ać .  Z n a ły  doskonale  swoie nazw iska , 
g ło s ,  k tó ry  n iem i r z ą d z i ł .  Z n a jd o w a ł  się m i ę ­
dzy  tem i K a rp ia m i ,  igden n ieco ż a r ło c z n k js z y ,  
k tó r y  często sam z jad a ł  chleb  rzucony- iego 
tow arzyszom . C hcąc  go u k a r a ć , dosyć  b y ło  
pow iedz ieć  z ob u rz en iem : Jclźprecz ^śrn fitry ie . 
Szczególniej c zu ły  na to po ła iar j ie ,  K a rp ,  ró- 
w naiący się swoią g rubośc ią  objętości d z ie c ­
ka, pu szcz a ł  się zaraz na dno  w od y ,  i tam  się 
u k r y w a ł  dopóki p o w tó rn ie  n ie  b y t  zaw ołany. 
C zasem 3 i 4  dn i  um yśln ie  o n im  zap om ina­
n o .  G dy  osądzono ,  iż dosta teczn ie  b y ł  u k a ­
r a n y m ,  odzyw ano się doń ła g o d n y m  g ło s e m ,
.A m fi tr y to , chodź m o ia  rybko  , chodź.... 
okazy w ał się w te d y  K a rp  ucieszony ,  i p lu sk a ł  
ogonem  na znak radości.  M uzyka b y ła  n a j ­
w iększą  roskoszą  dla tych s tw orzeń  w odnych .  
Jak  ty lko zagrano  na f leciku, zaraz  b ie g ły  w za­
w ody na b rz e g  k a n a łu ,  i zos taw ały  n ie ru c h o ­
m e po c a ły ch  godzinach  dla s łuch an ia  p iz y i e -  
m ny ch  tonów . O s t r o ż n e ,  n ie  zb l iża ły  się do

n ik ogo  in n e g o ,  oprócz  tej osoby k tó ra  m ia ła  o 
n ich  s ta ran ie .  P iz e n ik l iw e m  o k iem  i dclika- 
tn em  u ch e m ,  doskonale  ro z r ó ż n ia ły  ob cych  lub 
n ie p rz y ja c ió ł .  Poniew aż  często b y ły  zw ied z io ­
ne  w ciągu sw oiego życia ,  w ypadk i u czy n iły  ie 
ro s tro p n e in i  i najpowabniej; ze p rzy sm ak i  sk u ­
sić ich  n iep o tra i i ły .  Uważano w sze lak o ,  że 
_A m fi tr y ta , 'Tryton  i N a is  b a rdzo  lu b i ły  dzię- 
ci będące  ieszcze przy  p ie rs iac h .  Jch  k rz y k  
zw ab ia ł  ie ,  i chę tn ieb y  w y sz ły  b y ły  z w o ­
dy dla p ieszczen ia  się z n ie m i .  C z u ły  
bez  w ą tp ien ia ,  iż te  m a łe  n iem ow lę ta  nie m ia ­
ł y  ieszcze żadnej z ło ś c i ,  i nic  m o g ły  n i e z ł e ­
go w yrządz ić .

M o d y P a ryzk ie .—  Noszą teraz  szarfy z tkan ­
ki iedw abnej p rze rab iane j  s r e b r e m ,  k tó re  fo r­
m u łą  k rz y ż  na p ie rs iach .  M ałe  czepeczki d la  
p a ysa n n e  g a rn iro w an e  z p rzo d u  b lo n d y n ą  sze­
ro k ą  , k tó ra  nieco zakryw a d y ad e m  z lew ko- 
nji i i a z m im u ,s ą  m o d n e .  U brania  g ło w y  h is z ­
pańsk ie  a la jo lie  S o m ita g ,  zaczynaią  b a r ­
dzo  wchodzić  w m o d ę .  W ostatn ie  d n ie  za­
p u s t  wszyscy M ężczyźni na balach  m ie l i  f r ak i  
c z a r n e , co na post b y ło b y  s tosow niejszem.

M y ś l i  i  Z d a n i a . —  Jeś li  ubostwo często ies t 
m a tk ą  w ystępków , brak  ro z u m u  iest ich  o jcem. 
Jakaż sp rzeczność  zachodzi m ięd zy  ro z u m e m  
a sercem! —  Pilozctf źle ż y ie p r z y  swoich p ra ­
w id ła c h ,  a po li tyk  p e łen  widoków i uwag nie l i ­

m ie  sobą rząd z ić .  —  L ep ie j  ies t  w ystaw ić  się 
na n iew dzięczność ,  niżeli opuścić  n ieszczęś l i­
wego. —  N ie  ma p iękn ie jszego  zby tku  nad  
zb y tek  wdzięczności .  —  D ośw iadczen ie  s tw ie r­
dza ,  iż pob łażan ie  dla s iebie ,  a n ieuży tość  "dla 
in n y c h  ies t  ied n y m  i ty m  sam ym  w ystęp k iem . 
—  M iłość  k tó ra  się nagle  rodz i  ie s t  n a j t r u ­
dn ie jszą  do u leczen ia .  —  Mężczyzn! byw ałą  
p rz y c z y n ą ,  iż K ob ie ty  n ie  lub ią  się m iędzy  sobą.

S z a r a d a .
P ierw sze z 2 g itn  okrągła, ‘ic ie  zwykle przeczy,
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*/4 wszystko  znaczy , cały ród człowieczy.
( Z eszła Szarada K arlica . )

d o n i e s i e n i a .
Zgubioną.  Ks i ążkę  podczas Jubi leuszu  ; , , Hi s t o i re  

dc la vie  de Nut re  Se i gneur  J.  C.”  Odebrać może 
właśc i c i e l  w Pałacu Kaz imie rowskim , w Biórze  D y ­
rekc j i  W y c h o w a n i a  F'ublicznego.
JJ-^PDobra dziedziczne ,  w Peie  Biebrzańskim,  Woj ew!

Augus towsk i em, nad  grani cą  P rus ką  położone, skła-  
da i ące  się z fol warków 6, wsi  zarobnycl i  9,  czynszo • 
w y  cli 4. maiące  wys ie wu  oz iminy  bl i sko korcy 800,  
w grun tach  w po łowie  zwi rkowatyc l i ,  zdatnych na p a ­
szę dla owiec,  k tórych najmnie j  3 000  sz tuk u t r z y ­
mywać  można,  wie lką  obf i tość ł ąk  i s i ana ,  p rop i na ­
cją znacz ną ,  położone na t r akcie  g łównym Pe t e r sb u r ­
skim,  maiące  ieziora i r zekę  spławrią,  znaczny i n we n ­
tarz sktadaiący s ię  z bydła,  owiec i stada,  doąi m u­
r o wa n y  ' wygodny ,  z ogrodem spacerowym angie l sk im 
i dwoma ogrodami  f rgk towemi ,  gorzelnią  wie lką  pół 
parową,  młynami ,  wia t rak  i deptak ; są do w y d z i e r ­
żawien i a  z wolnej  r ęki  na lat 3 lub 0 od S, Jana  r. b, 
ż yczą cy  sobie ' t a kowe /  Possesj i  zechce się Udać, łub 
zgłos ić  l i s t ownie  f  r a n k o  do W.  Szczuki  mieszka i ą -  
cego w domu Gersza pod Nr  500 przy ul icy Podwale  
pod Nr  13 s tancj i ,  a odbierze informacją.

Przy ul icy Trębackie j  Nr  634,  są  od Wi el k i e j  nocy 
do wynajęc i a  Stancje  z S t a jn i ami  i Woz owni ami ;  tak • 
że i Ka wa l e r s k i e  na 1 wazem,  2m i 3ra p i ę t r ze ,  lub 
W o z o wn i e  na składy.

Hil lard z wszelk iemi  r ek wi zy t ami ,  iesfc do sp rz e d a­
nia przy ul icy Sto J ańsk ie j  pod Nr 2.

Przy ul icy Krak:  Przedni :  pod Nr  410 w handlu że ­
laznym , iest  do sprzedania  nas i en i e  świeże  Cebul i  
Por tuga l sk  icj

Dnia 15 b. m. i r. n godzinie 1.0 g r ana ,  w W a r sz a ­
wie w f ty nku S ta r ego  miasta na t argu zwycz a j nym,  
w s k u t e k  zaięcia  prawnego,  przez publ iczną l i cytac ją  
spr zedawanemi  będą,  Kanapy,  Krzepła,  Komody,  S t o ­
l iki ,  Kustra Szafy ,  Soffy,  Łóżka ,  Par awan ,  i t. p. 
za go towe p i en i ądze .— Onuf ry  Z a b o r o w s k i  K.

Pewna  czuba życzy sobie p r zy i ąć  obowiązek Pi 
sarza łub zarządzenie  domem,  posiada także t a l en t  
ma l owani a  pokoiów którę to pracę pyzy swej  c z y n ­
ności  za ugodzeniem kon t rak t owym chę tn i e  dopełniać  
będzie  obowiązaną .  W i ad o mo ść  w I tynku Nowego 
mias ta  Nr  316 na dole od f rontu .

P rz y  ul i cy L t s z uu  pod Nr  00 9 ,  ieat do w y n a jęc i*

w  k ażdym czasie,  na l m  p ię trze  od f ron tu  dwa P o-
ko ie  z przedpokoiem nowo odmalowane.

Poda i e  s ię do publ icznej  wiadomości  ;■> „„
Ef f ek t a ,  i a k o t o :  Ł ó żka,  Sto l ik i ,  Krzeala Na e z yn ia  
b laszanne rozmai t e  i t. p. t n w Wa r sz awi e  przy ul i  
cy Sto J a ńsk i e j  wdonju  pod Nr  31,  w dniu l ó i n  i ,• 
b. o godzinie 2giej  z południa za gotowe pieniądze 
więcej  da i ącemu odbędzie s l ę . _  A. T ry ller ow ic i  K.

l o d a . e  s,ę do publ , cz„ej  wiadomości  , iż aukc j a  na 
ef fekta  ko to: Kózka K a n a p y ,  K o m o d y ,  K r ze s ł a ,
N r  9«'. *  ' Var<l*®'v ‘e Pr zy ul icy Skąpej  pod
N r  1901, w dn,u 5 m. , r.  b. o godzinie  4 z południa  
za gotowe pi eniądze  więcej  daiącemu odbędzie się.  _  

A n d rze j  Tryllerowicx fj. Te C, W ' W 
w  domu przy ul icy Kr akpwsk i e  Przed:  pod Nr’3B9 

obok Odwachu,  znajduję  się do wyr iaięcia od Wieł  
kiej  Nocy pomieszkanie ,  wygodne  według  p o t r z e b y  
z 3cli lub 4 cli Pokoi ,  Kuchni ,  Spiżarni ,  G „ r v do są  . 
szenia b i e l i zny ,  P iwnicy ,  Dr waln i ,  Wozowni  i t d 
Niemniej  S t anc j e  Kawale r ski e .  Wiadomość  puwziąść
mov.na u Wł aś ci c i e l a  tegoż domu

Dom narożny p u d  Nr 1970 Ł i t . A .  p r z y  ul icy G w a r -
1 * ' eat »i>rzetlaii'ia; bi i / g / ą  wi a-

dumość puwziąść można u W łaściciela  tegoż d o o m  
IV domu Nr 1315 przy ul icy Nowy świa t , ' w of f i ry  

n . e  po prawej  r ęce w dziedzińcu tegoż domu,  znajdu 
ią s ię Szynkowł i i a  i inne  pomieszkania  do wynajęc i a  
od Wi e l k i e j  nocy.  Życzący  sobie naiać  k tó r eko lwiek  
pomieszkania  w ws{»om„ionej  of f icynie,  informacją n0 - 
wziąść  może u Murgpabiego domu pod Nr 2783 przy 
Ulicy Alexandr i a .

Po t rzebny  ies t  doskona ły  Gor ze l n i any  , k t ó r yb y  
oprócz pędzenia  wódki  na aparatach . znał  n a u k ę  r o ­
bienia  p iwa  , i | ,ył w s t an i e  za i ąć  s ię u r ządzen i em 
oraz dozorem ki lku Gorzeln i  i B row arów  w dobrach 
Ryczący  podiąć  s ię podobnych o b ow i ą z k ó w ,  za przy", 
zwoi  tą S tosownie  do ugody n a g r o d ą ,  z g ł o s i ć  s i ę  Zech­
ce do Wł aś ci c i e l a  domu przy ul i cy Bie l ańskie j  Nr  
590 na i s z e  pięt ro,  gdzie i nformacją  powziąść może.

W wsi  Bi e l awie  2 mil  od W a r s z a wy ,  za W i l a n o ­
w e m ,  j e s t  do zbycia  Mendak Oeioietni ,  pr awdziwy 
Z u l ąwsk i ,  bardzo piękny.

Suczka mała biała,  z ga t unku  Szpiców,  zginęła  w d 
9 b. ni. z domu Nr  280 przy ul i cy Długiej .  Kloby 
t akową  znalazł  lu b miał  wiadomość gdzie  s ię znajdu 
ią,  uprasza s ię  o don i es i e n i e  pod Ner  powyższy na 1 
p i ę t ro ,  a prócz wdz ięcznośc i  o t rzyma  nagrody zł. 20.  

i lea tr .  J u t r a  T r a i e d j a  Z a ira .

I


